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w Wilnie we Śrzodę dnia 18 Lutego v. s. 1831 Roku. 


Wa1aADpomości KRAJOWE. 
Doniesienia Dworu. x e» 
Z okoliczności zgonu Landgrafini! Luizy Hes- 
sen- Kasselskiey, ciotki N. K. J. Duńskiego, 5 (17) 


st. m., Dwór Nayiasśnieyszy przywdzisł żałobę na 


6 dni 
małą. 


, ze awyczaynym podziałem, na wielką i 


W niedzielę, d.8 lutego, Hrabia Béarn, 
kapitań głównego sztabu, trzeci sekretarz poselstwa 
rancuzkiego , i P. Cazener, adjutant artylleryi , 
hależący ldo tegoż poselstwa, mieli honor bydź 
Przedstawianymi NAYJAŚNIRYSZEMU CzsaRzawi dJe- 
sia po mey: : (J;d.S.P.) T 
Sankt-Petersburg dnia 10 lutego. + 
Wódz naczelny DE SitająccY Jeke 
Marszałek - Polny, Hrabia Dybicz - Zabatkański, 
donosi Crsarzowr JrGomości , pod dniem 1 lutego; 
o dalszych swych przedsięwzięciach, przeciwko 
untownikom Królewstwa Polskiego. Naypoddan- 
nieyszy iego raport umieszcza się tu dla powszech- 
ney wiadomości. R i 
„Z naypoddannieyszego rapportu mojego, po 

27 bpa W aSzEY KR ERA Mości ło me 
ja Szczegóły przeyścia powierzoney mi Armiido 
K rólewsiwa Polskiego Teraz mam szczęście donosić 
o dalszych iey działaniach. Otrzymawszy wiado- 
Mość, Że woyska buntowników rozłożone są dwo- 
Ina oddziafami, pierwszy pod Ostrołęką, Potius: 
zm ij Rożanami, a drugi, głównieyszy , około 
Mińska, Kałuszyna i IP ładysławowa, umyśliłem 
ruszyć ze wszystkiemi siłami ku Bugowi, w kie- 


_ Tunku do P/”yszkowa, ażeby, rzekę tę przeszedłszy, 


rozdzielić Armią buntowników, na dwie części, i 
zostawiwszy oddział Jenerał- Maiora /Manderszter- 
na w Łomży, dla uważania lewego iego skrzydła, 
ze Wszysitkiemi dalszemi siłami starać się odciąć 
buntownikom odwrót prawegoichskrzydłakn/7”ar- 


 szawie.W pyzeciągu dniówki (rasttagn), którą mia- 


 peraturze, Że po mrozach: 2ostu stopni, 


ła Armiia, tak dla koniecznego odpoczynku woysk, 


tako i dla opatrzęnia ich nowómi zapasami Ży- 


wności, nies 


> podzianie nastąpił wiatr południówo- 
zachodai, 


który sprawił taką przemianę w *tem- 
i d. 29 wszy- 
stkie pola byty już zupełnie obnażone ze śniegu, 


drogi zrobiły się naytrudnieyszemi, rzeki wylały, 


à należało się obawiać , ażeby wszelka kommuni- 
acyą pomiędzy dwomą brzegami Bugu nie z0- 
tałą naypewniey zerwaną: i dla tego trzeba by- 
9 pospieszyć przeyście całey Armii na lewy brzeg 
CY rzeki, gdzie położenie brzęgow wystawuje þar- 

(zo dobre kommunikacye, Stosownie więc do te- 

BO, U. 50, Armiia zrobiła ogólne skrzydłowe po- 

Vuszenie' w lewo, i przeszła Bug we dwóch miey- 

scach, 6t Korpus pieszy ,pod Brokiem, a 1szy 

Piechotny pod ZVurem, odbywszy dwa przyśpie- 

dao marsze z Łomży i Zambrowa. Pi syśoio 

„konane zostało, chociaż jeszcze po lodzie, ale z 

R ielkiemi ostróżnościami. Za pierwszym Korpu- 
*m przeszła cała rezerwa Jego Czsanskizy W r- 


SOROK ; ; DAD 
szo e CmsanzEw1074, a w ślad za nią, d. 51, prze= 
_ R$ pociągi Armii z prowiantem na sześć dni. 


i „Dla zabezpieczenia opuszczonego przez Ar- 
lą krain, na prawym brzegu Bugu, zaleciłem 
ae poż Xiążęciu Szachowskiemu, msiącemu ` 
pray yć áso lutego z 5ma głównemi półkami 
pod” dywizyi grenadzerskiey do Łomży, wziąć 
a a komendę Jenerał-maiora /Manderszier- 
J ypaydulącego się w tóm mieście że swoim od- 
ziaten, i ześrodkowawszy csłą 1szą grenadyer- 


«ką dywizyą, idącą eszolonamą tąż drogą , sior= 


mować do dalszych rozkazow osobny oddzielny 
korpus. — Korpus ten składać się będzie z 22ch 
batalionow piechoty, ách szwadronow huzarów, 
ach półkow kozackich i Gociu dział artylleryj. 

| „Oprócz tego zostawiony, iako partyzan, na 
prawym brzegu Bugu Półkownik Szyndler z pół- 
kieła Kozackim, Robiąc dotarcia po całey prze- 


strzeni między Bugiem i Narwą, w celu rozpro- 


szenie wszelkiey zbroyney kupy, Półkownik Szyna 
dler będzie zostawał w nieustannym związku, to 
z Jenerałem Xjążęciem Szachowskim, to ze mną; 
„Doia 51, Armia wykonała od brzegow Bugu 
spieszoy marsz dwiema kolumnami w kierunku 
do 7Fęgrowa, który ku wieczorowi był zaięty 
rzez awangardę Hrabi Palena, pod dowództwem 
Swat matora Sakena, który pierwey iuż był 
w tyin kierunku i był wzmocniony brygadą strzel- 
ców i brygadą 1szey dywizyi huzarów. — 1szy 
korpus tego dnia zatrzymał się w Paszejewie, 6ty 
korpus pod wsią 7'onczą — Awangardy tych kor- 
pusow, maiąc rozkaz zaiąć przeyścia na Ziwicy, 
znalezły, mosty pod Liwem i Starą-FPiesią, zu- 
pełnia zrzucone. — W pierwszóm ztych mieyse 
buntotenicy pod zasłoną artylleryi starali się prze- 
szkodzić postawieniu mostu: ale brygada strzelców 
i ujógwy 8 zręczny ogień postawionych przeciw=. 
ko nim armat, zmusiły ich do ©ddalenia się, tak, 
Że w okamgnieniu most został zbudowany i awan- 
garda nasza przeszła. Strata Ż naszey strony 
składa się z 6ciu ranionych, buntownicy zostawie 
li na mieyscu potyczki ciu zabitych. j 
„Jak tylko mosty zupełnie zostaną pobudo= 
wane, swangardom 6go i1go Korpusow zalecone 
przeyśdź : pierwszey ga drogę ku Dobrey, a ò- 
statniemu mą drogę do'Katuszyna. Główna moia 
kwatera iest w Wggrowie. Rezerwa Jego Orsak- 
skiExr Wysokości przechodzi dzisia do Sokołowa, 
posyłając awangardę drogą do Siedlec. Rozrzą- 
dzeniu Jego CEsARSKIEY Y8OKOŚCI CES4RZEwICZA 
zostawnie się 5oi rezeżwowy Korpus kawaleryy- 
ski, bez 2giey brygady ukraińskiey dywizyi uA. 
skiey, która poiutrze dopiéro złączy się ze swo- ` 
im Korpusem.— Kierunek ten obieram w tym ga- 
miarze; ażeby szybko ścigać buntowników, ziay- 
duiących się ieszcze w Siedlcach, które zapewne 
od woysk zostaną opuszczone, iak tylko dowiedzą 
się o zajęciu /V/ęgrowa i bliskióm naszóm cią- 
gnieniu do Kałuszyna, i À ; 
„Względem działań;5go rezerwowego Kore 
pusu iazdy, pne yduigorgo się w woiéwództwach ` 
Siędleckićm i Lubelskićm, mam szozęście donieść 
WaszEY CzsanskiEY Mości, iż za iego przeyściem 
granicy powszechny rozszerzył się przestrach. W, 
mieście Siedlcach,tak był ten przestragh wielki, 
iż za pierwszćóm ukazaniem się Kozaków partyzan= 
skiego oddziału Półkownika „Aarepa, prawie bez 
oporu zsjęte zóstałó to miasto. Buntownicy iè- 
dnak, dowiedziawszy się, Że oddział Półkownika 
drrepa mie dość iest mocny, weszli powtórnie do 


"Siedlec, z dwóma ułańskiemi i dwóma piechotnemi 


półkami z Artylleryą. Wtedy Półkownik Anrep 
cofnął się do Zbuczyny. Buutownicy nie przesta- 
iąc na tém, d. 28 uczynili rozpoznanie dwóma szwa- 
dronami ku Zbuczynowi, gdzie Półkownik „Anrep 
spotkał ich całym óddziałem, aliakował, i natych= 
misst złamo wszy, gonił przez 6 wiorst gościńcem do 
Siedlec. W tey, mato znaczącey sprawie, nie mieliśmy 
Żadney straty, a buntownicy stracili ch w zabia 
tych, 8 wzięto w niewolę. Potóm Półkownik n- 
rep rozłożył się pod Ugrzanowem, maiąc przodo- 
we swe poczty o oatćry wiorsty od Siedlec, a 


tym zamiarem, ażeby 28 naymnieyszćm dostrzeże- 
niem cofania się , n-paść na tylną straż bunto- 
wników, i ścigać ich natarczywie. Tym końcem 
zostaie on w prostym związku z Jenerał-Adju- 
tantem Geismaremy-który- z Łukowa przeszedł do 
Stoczka, ażeby uprzedzić nieprzyjaciela w iego 
cofaniu się. Jenerał porucznik, Baron Kreic, 27 
stycznia był © ieden marsz od Lublina ; w któ- 
rym, podłag opowiódauia mieszkańców , aie ma 
Żadnych woysk. 'Z tego miasta ma Jenerał-po- 
rucznik Areic rozkaz, iśdź ku Puławom, i prze- 
sławszy tam część Kozaków nalewy brzeg Mi- 
sły, sterać się rozproszyć tumteysze uzbrajadia się, 
które ledwie się co zaczęły. 

„Naypoddaniey doposząc W ASzEY (E8ARSKIEY 
(> Mości, o początkowych poruszeniach i poprzedni- 
czych rozporządzeniach moich w powierzoney mi 
„Armii, mam sobie za obowiązek naypoddaniey 
przydać: łe rozpoczęcie działań woieanych, tak 
_niespodziewanćm było dla buntowników, iż wszę- 
“dzie zasydniemy Żywność, osobliwie turaż, którego 
przy teraźnieyszym roztopie Żadaemi sposobami 


podwieźćby nie można było, Z ogólnych rozrzą- . 


"dzeń buntowników , dostrzegać się daie niedeter- 
„minacy3: wszędzie oni unikaią spotkania się z woy- 
‘akami naszómi, a za ich ukazaniem się, zaiksią, 
Armia Wasznr Ceóśańskiey . Mości, pała żądzą 
walczenia z buntownikami, czego nowy miałem 
dowod, czyniąc przegląd na drodze 5go rezerwo- 
wego korpusu iazdy, który znalazłem w świetnym 
stanie. (R.7.) 

*— Przez naywyższy rozkaz dzienny, pod dniem 
28 stycznia, Jenerał-maior Korpusu Artylleryi 
morskiey, Primo, mianowany naczelnikiem mor- 
"skiey artylleryi w Kronsztadzie. : | 
— Naczelnik Głównego Sztabu Morskiego, 
_Xiążę Menszikow, przez rozkaz dzienny pod 28 
„Stycznia, obwieścił, iż NAYJAŚNIEYSŁY Cesarz Je- 
„Gomość. N agy yże y ozkazać raczył: Morski 
Sztab, JuGo esąRSKIEY Mości mianować Głów m 
"Morskim Sztsbem Jego CBsaRskiEY Mości, a Na- 
_czelgika iego, Naczelnikiem Głównego Sztabu Mor. 
skiego.JzGo Cesanskier Mości. 

— Jeco Cesarska Mość, zwiedzwiąc dnia 26 


port K.ronsztadzki, raczył obeyrzeć statki w przy- 


„Btaniech i na kanałach znayduiące się, iako też i 
“magazyny ekwipażowe , a znalazłszy wszystko w 
„odznacząiącym się porządku i czystości, oświadcza 
„szczególne SwoJE zadowolenie: Głównemu Naczel- 
Dikowi Kronsztadzkiego portu. W ice-Admirsłowi 
' Rożnowu i Kapitanowi nad portem Kontr-Ad- 
'mirałowi 7/asiliewu, których trudom i czynno- 
“soi Jeco Cesarska Mość przypisuje widoczne u- 
_zupełnienie wszystkich „części kronsztadzkiego 
sz 
pot WŚ CESARSKA Moit oświadcza też SwoJE 
zadowolenie wszystkim PP. Dowódzoóm okrętow 
„w.przystani zimuiących, za czystość i troskliwaść 
giteślepie ‘eh okrętow, Ez 
| — Przez Nay wyższy rozkaz dzienny z dnia 
1 lutego, uwalnia się ze służby: dowódca Narw- 
„skiego pieszego pułku Półkownik Tarżowski dla 
choroby, w randze Jenerał-miaiora z muadurem i 
He šciami pobieraney pensyi, naznaczoney twe- 
dle Ńaywyłszego ukazu dnia LB dac: 1827' 
roku, SA 


[54 


si —Wykreśla się z listy rang: liczący się w 
jeździe Jenerał maior Druwil, (6.5.P.) A 


<= Kit Rządzącego Senatu, ogłoszone w Osta- - 


’ tnim, tym Nrze, Gazety Sęnsckiey: 
i W 1) D. 14 stycznia 1831 roku LAR Departa- 
mentu, o yczynieniu Ekatėrynostawskiemu Gu- 
„bernialnemu Rządowi i Cywilney Tzbie, surowey 
przestrogi, za niezgodne z prawidłami działania, 
w sprawie o kupioną przez Rzeczywisiego Radcę 
Stanu Misko u obywatelki Suchaczewey ziemię. 
2) Daia 26 stycznia 1851 roku, ż 1go Depar- 
tamentu, o tém, aby przy przedstawianiu urzędni- 
ków do znaku dystynkcył nieskazitelney służby, 
w. ścistości były wypełniane punkta zgi itty pra- 
widet, naywyżey potwierdzonych 50 marca 
1829 roku. 


uzysnaniu, spadai 


dyków; lekarstwa, działające przeciwko tey cho 


5) D. 26 stycznia 1831 e., z 1go Departamentu, . 


o powszechnóćm zaleceniu, ażeby Zwierzchnictwa 
Cywilne, formularne opisy słażby pod wiedzą 
ich zostaiących urzędników, będących w rangach. 
woyskowych , wnosiły do Kapituły Rossyyskich 
Orderów , po ich poprzedniczćm sprawdzeniu w 
Departamencie Inspektorskim. 

4) D. 26 stycznia 1851 r., z 1go Departamen” | 
tu, o nieprzeznaczaniu odtąd nigdzie i nieprzy* 
puszczaniu do wyborow szlacheckich odstawnęgo | 
podporucznika Chilczewskiego. 

5) D. 26 stycznia 1831 r., z1go Depártamen- | 
tu, o sądzeniu sądem woyskowym ludzi rang niź- | 
szych woyskowych, uwolnionych w odstawkę, nie 
po wysłużeniu lat, ale dla niesposobności, za po- 
pełnione: przez nich w cząsie odstawki przestęp” 
stwa. 

6) D. 28 stycznia 1831 roku, z 1go Departa- 
mentu, o zamknięciu osobnego komitetu, ustaro* 
wionego dla obmyślenia sposobow do polepszenia 
stanu miast. 

7) D. zg stycznia 1851, z połączonego Zebra- 
nia Departamentdw 4go, 5go i Granicznego (meme~ | 
Baro), o prawie Naczelników Guberniy czynić do- | 
zupełtnienie śledztwa w sprawach, wchodzących 
do nich na utwierdzenie z agiey instancyi kry” 
minalney. i 

8) D. 50 stycznia 1851 r. z Połączonego Ze* | 
brania 1szych 5ch Departamentow, o pieniężnćóm | 


qcóm na sukcessorów Jenerał" | 


aiora Grekowa. ~“ | 
9) D. 31 stycznia 1831 roku, z 1go Deparia- | 
mentu, ô tém, ażeby przy naznaczaniu do służ | 
nowo wchodzących do niey ludzi, żądano było od 
każdego świadectwa z ksiąg metrykowych o cza” 
sie urodzenia. | 
10) D. 51) stycznia 1831, z 1go Departamen” | 
tu, o rozpublikowaniu prawideł, danych ku prze” 
wodnictwu Komitetowi opatrzenia: zasłużonyć 
Urzędników cywilnych, (do tegoż ukazu zajączone 
eą i prawidła, f | 
11) D. 4 lutego 1851 r. z 1g0 Departamentu; 
o ustanowieniu w Taganrogu Rady Mieskiey i 0 
złączeniu Magistratow Greckiego i Ruskiego w 
ieden urząd, pod nazwaniem Taganrogskiego Ma- 
gistratu Mieskiego. ' ` 
12) D. 4 lutego 1851 roku, z Połączonego Z8 
brania pierwszych trzech Departamentów. wzgl 
dem oznaczenia w opisach służby urzędników znaj” 
dowania się ich pod sądem i uzżyskań, na nic 
nakładanych. (G. 8.) | 
— Minister spraw wewnętrznych , Jenerał- 
Adjutant, Hrabia: Zańrewski, obwieszcze, iż apte” 
karz, Sżrzecki, maiący $wą aptekę w Berdycze 
wie, za ukazaniem się w tém miasteczku epidemi- 
czney choroby cholery , przeięty gorliwością ku 


powszechnemu dobru , oświadczył chęć wydawa* | 


nia bezpłatnie ze swey apteki, za ręceptami me” 
robie, i podług katalogów przeznaczone dla woy* | 
skowych. O tym chwalebnym postępku aptekarzś | 
Śtrzeckiego, przez niaan podais się do pow” 
szechney wiadomości. (P.P.) 

— Otrzymano ta wiadomość, že dnia 2. t 
m. umarł w Żytomierzu, czasowy Woienny Gu” 
bernator Guberniy: Wołyńskiey i Podolskiey, Je” 
nerał-Adjutaqt JEG6 Cssanskiey Mości, Je aral 
Porucznik, Jakób Alexieiewicz Potemkin. Prze 
krótki czas zarządów temi prowincyami, umi | 
zjednać sobie powszechne poważenie i szczere przy” 
wiązanie wszystkich stanow tamecznych mieszkał” 
ców, a śmierć iego sprawiła tam żal i smutek po” 
wszechny: (R. 7.) 
'— Wezora (4 t. m.) umarł tu, w St-Peter*" 


— 


“burgu, Członek Rady Mioisteryum spraw wes 


nętrzpych,Radca Tayny, Wincenty Hołyński (P:P ) | 


ANGLIA. 
> Londyn dnia 28 stycznia. 
Ogłoszono ważny dokument parlamentu: 
to obraz wydatkow na wszystkie administrecy | 
polityczne, wciągu roku 1815, 1819 i 1827. Obra 
ten następujące przedstawia wypadki. l 


| 


jast 


7 


W roku 1815, było urzędników 21,598, 
pensye zaś ich i dochody wynosiły 3,202,450 f. 
szterl., 5 szyl. 5 pens; w roku 1819 było urzęani- 
ków 24,41%, pensye ich i dochody 5,167,441 f. 
szter]., 17 szyl., 10 pens. W 1827 było urzędni= 
ków 22,912, pensye zaś i dothody ich wynosiły 
2,788,907 f. szterl., 11 szył.„ 9 pens. 3 
W roku 1827 zmnieyszono liczbę urzędni- 
ków o 1502, z summ zaś przeznaczonych na pensye 
oszczędzono 578,554 f. szterl., 6 szyl. 1 pensa, w 
porównaniu, iak było w roku 1819. 

— Temi dniami, gdy margrabia Anglesea 
iechał konuo przez ulice Dublinu, pospólstwa po- 
częło go znieważać i rzucało nań błotem. 

— PP. Fan de Weyer iFilain XIV wy» 
iechali do Bruaedli. + ź 

— W ciągu rokn 1829 przywieziono do An- 
glii 155,625,204 funtow surowey bawełny, ze Sta- 
hów-Zjadaoczonych- Półnócney Ameryki; z tych 
50,150,781 funtow zostały przywiezione na okrę- 

tach angielskich, a 105,494,425 funtow na okrę- 
tach zagranicznych. 

—Ostatnie gazety z Sydney dochodzą do dnia 
22 sierpnia. Twierdza Macguaria została ogło: 
szona wolnym portem. * 

— Gazety z Halifaxu, dochodzące do dhia 
10 grudnia, donoszą, że zgromadzenie prawodiw- 
cze Nowego-Brunswiku zupełnie urządziło syste- 
mat dochodow publicznych tey osady. Opłata od 


syropu cukrowego została całkiem zniesioną, opła- 


ta zaś od cukru została zmnieyszona z czterech 
szylingow na 2} szyl. od'ewt, | 

: = Nowy poiazd parowy nie dawno, w iednym 
dniu przebył sześć razy drogę między Liverpoolem 
a Manchesterem, co czyni 180 mil: ilość towa- 
row przewiezionych w tymże dniu ziednego mia- 
sta do. drugiego wynosi do 142 beczek. Nastę- 
pnego poniedziałku, poiszd ten przebiegł 120 
mił, i przewiozł stosowną do tego ilość towarow. 
P. Szepłienson ma topaz steść powozów parowych, 

tóre nieustannie toczą się po drodze żelszney. 

— Komisarze, wyznaczeni do oszacowania 
szkody, jaką poniosł skład antwerpski, przez bom- 
ardowanie , ocenili ią wyżey siedmiu milionow 
złł. hol, (15 milionow fravkow). Zapewniają, iż 
wyoagrodzenie Żądane będzie tak od rządu ho- 
lenderskiego, iako też od belgickiego. (J.d,S.P.) 
———— 

FRANCYA. ' 

3 Paryż dnia 7 lutego. 
Bir£a paryzka. Pięć od sta, 95 fr. 35; Trzy 

od sta, 6o fr. 40. 

— Po obliczeniu powtórnego i ostatniego wo- 
towania kongressu belgickiego, ze 192 watów, 
Xiążę Memours miał 97, Xiążę kosciieohozą 22, 
Arcy-Xiążę Austryacki Karol 21. Miał więc Xżę 
Nemours 23 głosow więcey, aniżeli Xiążę Leuch- 
łer:berg, tj, większość iedną czwartą. Ale do- 


dawszy wszystkie głosy; dane przeciwko Xięciu. 


Nemours, t.i. 74 za Xięciem Leuchtenbergiem i 
23 ta Arcy-Xjęciem Karolem, wypadnie całość 
95. Więc. Xiążę Nemours , będąc wybrauy 97 
Btosami, miał rzetelney większości tylko 2 wota, 

zatón, strzeżmy się bardzo od unoszenia się ra- 


dością z tak drobnego wypadku, i mamy nadzie-. 


14, żę wszyscy, gruntowniey rzeczy biorący, toż 
Samo myślą, Co i my. (Messager de Chambres), 
„,— Czytamy w teyże gazecie: donoszą, iż na 
radzie, odbytey dnia 5go, pod prezydenoyą Króla, 
Nieprzyjęcie korony , ofiarowaney Xciu Nemours 
Zostało posianowione jednozgodnie. Gońcy natych= 
Miast zostali wysłani do Śruzelli i do Londyn. 
A (J.d.S.P.) 
|  KnóLewsrwo NeAPOLITAŃSKIE. 
Neapol dnia 6 stycznia. ` 
każ Wyrok amnestyi odrodził zaufanie, à wy- 
6 eo iego stanowić będzie naszą przyszłość. Čo 
nitel 6 dochody iego są lepiey zapewnione, a 
ha Pią się było spodziewać, Dług nasz ro- 
dłeck Ynosi 4,890,000 dukatow (około 20,000,006; 
'kow). Umotzono już w przeciągu lat czterech 
299,009 dukatow, czyli: 1.200,000 fr. 


Od pięciu miesięcy, kura w Neapolu ciągle 


i x 


był io ód sta wyłszy od birży paryzkiey; przy- 
słano taż tu z Paryża, od 5 miesięcy, 580 tysięcy 
dukatow w papierach, które zostały przedane _ 
prywatnym „za gotowiznę, pieniądze zaś stąd zy- 
zyskane odesłano do Paryża. Te 580,000 duka- 
tow są rozklassyfikowane, i nie okażą się iuż na tém 
mieyscu. Jest ieszcze między Paryżem , Londy- 
nem i „Amsierdamem, 5 miliony dukatow dłu- 


gu 8. Gm 0-7 a KT Oak | PR N W 5,000,009 
Orazw Neapolu, znayduie 


się roZ- ; 
klassyfikowanych . . » « + « 1 + 1,200,000 


W kassis umorzenia . . . + . 290,000 
Nieulegaiących alienacyi . - 400,000 

Summa. „-. . . -_ 4,890,000 
Jeżeli będziemy mieli przez dwa lub trzy 


łata obfite zbiory zboża, oliwy i jedwabiu , nia 
pozostanie przeto więcey między Paryżem, Am- 
sterdamem it Londynem, iak dwa miliony duka» 
tow naszego długu. Czysty nasz dochod czyni 
25 miliony dukatow. Zaymnuią się teraz zmnieysze- 
niem wszystkich wydatkow i zaprowadzeniem o- 
szczędności, a przeto przewyżka dochodow nad wy* 
datki wynosić będzie więcey miliona dukatow na 
rok. (J.d.S.P.) ` 


SPRAWY NIDERLANDZKIE. 
Haga dnia 1 lutego. 
Donoszą z Średy, iż Belgowie dnia 24 zno= 
wu zgwałcili zawieszenie broni w okolicach tego 
miasta ; między Rozendaal i Nispen napadli na 


—— 


"podjazd holienderski. 


„Amszierdamie utrzymuią , ik okręty, 
które weszły do „Antwerpii, musiały zarzucić ko- , 
twicę przed warovw nią. Utrzymano tam także wia«< 
domość; że dnia 26 zaszła pod Hieroliet przed Ka+ 
pitolem-Dam potyczka. (J.d.S.P.) 


Bruzella d. 51 stycznia. | 
Proiekt protestacyi, przedstawiony kongresos 

wi narodowemo, na posiedzeniu dnia $0 stycznia, 
zawiera w treści swoiey, co następnie: „Kongres 
protestuie się przeciwko wstelkiemu odgranicze- 
niu terrytoryum, i przeciw wszelkiemu zobowią= 
zania, iakieby chciano włożyć na Belgium, beż 
zgodzenia się na to iego reprezentacyi narodo- 


+wey. W tymże duchu protestuje się przeciw 


protokułowi z dnia 20 stycznia, i odnosi się w tóm 
do posttnowienia z doia 18 listopada 1850 r., przez 
które ogłoszoną została niepodległość Belgium, z 
zachowaniem stosunków Zurcemóurgu ze Związe 
kiem Niemieckim. W Żadnym przypadku nie za- 
przestanie kongres dla dobra gabinetów zagrani- 
cznych sprawować władzy naywyższey, którą mů 
naród belgicki powierzył, i nigdy nie zgodzi się 
na to, coby uszczuplało całość terrytoryum i u= 
właczało reprezentacyi narodowey; zawsża on` 
domagać się będzie od mocarstw zagranicznych w» 
trzymania zasady miewdawania się. Jeżeli zaś po- 
mienione w tém oświadczenia zasady , nie będą 
przyięte lub zostaną zgwałcone, reprezentanci 
narodu bęlgickiego, mimo nayżywszey swey chę- 
ci, przykładania się do utrzymania powszechne« 
go pokoiu, będą musieli wypełnić święty obowią- 
zek, a pokładaiąc ufność w słuszności swoiey spra- 
wy i w ucauciach narodów, skarżyć się będą przed 
cywilizowanym światem na zamach, którego o% 
fiarą ma być ich oyczyzna.* Kongres rozkazni6 
wydrukować i rozdać tę protestacyą , która ma 
być roztrząsaną na posiedzenia dnia 31. 

Dnia 28 wieczorem, liczne kupy ludu zô 
brały się w kilku częściach miasta, i przebiega» 
ły ulica wykrzykuiąc: Precz kongres! Niech żyje 
Xiąże Leuchtenberski! Ledwo około godziny dzie- 


`- siątey gwardya mieska potrafiła motłoch ten roz- 


pędzić, Burmistrz iławnicy bruxelscy wydali 0- 
deżwę, w którey upominaią lud, aby nie zakłócał 
wyboru naczelnika krain i nie zgromadzał się tłu- 
mnie na ulicy. Dnia 5o stycznia znaczna liczba 
robotników zebrała się na przedmieściach, zką: 

chcieli udać się do Hruzelli, i nosić, po ulicach 
chorągwie koloru oranżowego. Wcześnie atoliu= 
wiadomiona otóm policya, rozpędziła ich za pos 
mocą oddziała gwardyi mieskiey. GSE p. 

(3 


4 


— W Dzienniku „Antwerpskim następny znay* 
duie cię artykuł: „Jest iedna komedya Szekspira, 
pod tytułem: FFiele hałasu dla fraszki (Much 
ado about nothing). Czy nie tę właśnie dopiero 
przedstawia nasz kongres? W istocie, odtąd, iak' 
to zgromadzenie dało się uwieśdź brakowym i 
szynkowym entnzyazmem, isk zaczęło szukać mi- 
łości oyczyzny i rad w skupianiach się ludu, śrzód 
których znsaydowanie się, każdy morainy i cnotli- 
wy człowiek , za wstyd mieć powinien; rewolu- 
cya belgicka zupełnie zboczyła z drogi, która ie~ 
dna mogłaby ią doprowadzić ieszcze do chwaleb- 
nego celu i bezpiecznego portu. Dla tegoto wszy- 
stko , cokolwiek iest płodem ręwołucyi naszey, 
nie zdoła oprzeć się probom czasu i sankcyi iego 
nie pozyska. Lecz czegoż pragną Belgowie, praw- 
dziwie oświeceni i patryoci ? Połączenia władzy 
mocney i trwałey z woloością, oraz z roższerze- 
niem, ila tylko bydź może, handlu i przemysłu. 
Jawnie więc i głośno wyznajemy, iż Zadna z pro 
'pozycyy, na tym kongressie roztrząsanyeh, nie za- 
pewnia nam tych dobrodzieystw, i wątpić nale- 
ży, iżby to zgromedzenie kiedykolwiek dać nam 
ie potrafiło. (J.d,S.P.) 

— Dzieńsik P.4mi de la Charte, zawiera ar- 
tykuł Pradta pod tytułem: Życzenia Belgów o 
przyłączenieich do Francyi, z którego umieszcza: 
my kiika wyiątkow: ; 

„Cóż iest rzeczywistego w tych Życzeniach? 
iaka iest tego zasada? czy miłość i sympatya mõ- 
ralna między dwóma narodami? czy interes, bądź 
'marodowy, bądź polityczny? Narody podobnie, 1ak 
- osoby 'poiedyrcze , urządzaią sprawy swoie po- 
dłag swego interessu; miłość platoniczna nie ma 
mieysca równie u tych, iak u tamtych. Gdy więc 
uyrzymy naród z mocnóm postanowieniem zlsnia 
„się z innym' narodem, zaskomitą nad nim biorą- 


cym przewagę, obszernością ziemi, ludnością, bos ' 


_ gactwy, sławą, sama ważność toga: kroku, naka- 
guie fam dochodzić prawdziwyc "tego przyczyn. 
Nie dogyć iest zrobić rewolucyą; każda rewolu- 
cya ma swoie następstwa; iest przeyściem z ie- 
dnego stanu do drugiego ; zastanowić się trzeba 
nad tém, co znaleźć można w tym nowym stanie; 
takie iest położenie Belgium: wpadło w rewolu= 
oyy potrzeba z niey wybrnąć ; zerwało związek 
z Hollandyą; tém połączeniem nie było nader 
silńe, oderwało się, stało się zbyt słabe; miało na- 
czelnika pewnego, dopićro iego szukać musi; mia- 
ło uczestnictwo w handlu gdłoiakiyw Hollandyi, 
dziś ie postradało; miało odbyt na targach hollen- 
derskich, teraz są one zamknięte; Belgium ście- 
śnione trzema liniami komor celnych frańcazkiey, 
hollenderskiey, pruskiey, z handlu morskiego wy- 
zute, cznie zbliżenie się zubożałey przyszłości. 
“0 CA iednak Kray ten ma gwałtowną, istotną 
potrzebę handlu; systemat lądowy, zaszczepiwszy 
przemysł na lądzie, napełnił Belginm fabrykami, 
cała Flandrya pokryta rękodzielaiami wełniene- 
mi, spółzawodniczkami naszych w Normandyi, 
Alzacyi, w St-Quentin; Verviers i kray Limbur= 
ski, walczą w wyrobach sukiennych z maszemi 
miastami, iako to: Louviers, Sedan, Carcassonne; 
jwaterye są lekkie, pięknieysze i tańsze od fran- 
cnzkich. Węgle belgickie znacznie biorą pier- 
Wsżeństwo przed francuzkiemi; toż samo itst z 
_ Żeliżem i skórami, których prowincya Leodyum 
i Luxembur; „dostarczaią w obfitości; piwo; rze-, 
pak, bydłó bełgickie, wyższość maią nad francuz- 
kiemi. Ale to właśnie rozstrzyga całą kwestyą: 
Francya, iest rynkiem 55 milionow ludności; Bel- 
gińm,rynkióm irzech« milionow: nić ma więc ża- 
dhiego stósunka między temi- dwiema iłościami. 
Jeśli więc w niektórych dumńych i polityczóych 
łowach marzy się miłość Belgiumitedy Francya od- 
ièra ią cgromem swych rękodziejni) swych ko- 
pałni węgla, wszystkich swoich iateressow rolni- 
zych. Byłoby otaamieniem wierzyć w miłość 
Belgów os 'nafze rynki ezyýyhaią oni: czy naswre- 
ście kochaią lub nie kochaią, co będziem mieli z 
jöh przyjęcia? aic im ofiarować nie możemy, prócz 
mód i witia; a konsnmpcya przez nich, ani się po- 
większy, ani zmnieyszy. 


d 


W roku 1792 weszliśmy do Belgium; w 
1793 nid nosiło żałoby po wyyścin naszóm. Qd 
toku 1794 do 1814 posiadaliśmy Bełginm; dźwi+ 
geło ono iarzmo; gdy to skraszone- zostato , by- 
naymnuiey nie okazywało Żała. Niech sobie ci lu- 
dzie, sutorowie romansow i portretow, msią spra- 
wę z ichimaginacygqi interessami. To zaś iest pra- 
wdą, że Belgium tyle nas prawie kochsło, ile 
Niemcy i Hiszpania. Belgium mówi do Francyi: 
otwórz swoie granice, gdyż bez tego, w cissnyuń 


moim obrębie, wyschnę pośrzód niepłodney ob- ` 


fitości ; co, znaczy w 'dobrey francuszczyznie: 
zniszezcie swoie warsztaty i pola, ażeby nasze za- 
kwiiły! Tak jeszcze ziemia Belgicka przemawia:mu- 
szę bydź silną, aby bydź szczęśliwą, a szczęśliwą, 
abym skorzystała i ia i Europa z moiey rewolu- 


cyi. Bardzo dobrze! Lecz nie dodawaycie do tego: . 


muszę oliąć Hollandyi to, €o mi się podoba; lecz 
czyliż Hollandya nić ma równego prawa bydź 
silaą i szczęśliwą, czyliż z pomyślności swoiey ma 
dla Belgium zrobić ofiarę? (J.d.S.P.) 


AMERYKA. 
Rio-Janeiro dnia 18 listopada; 
Na posiedzeniu wczorayszóm izba deputowa= 
nych słuchała rapportow komitetow woyny i kons 


stytucyi, w skutek których P. Jose Clemente Pe. 


reira, ex-minister; i tersźaieyszy, minister woy= 
ny, oskarżeni zostali ó naruszenie konstytucyi , 
pierwey bowiem rozpoczęli zaciąg woyska w pro- 
winacysch Cesarstwa, nim zostali do tego upowa- 
Żnieni przez zgromadzenie prawodav:cze. Stoso= 
wnie do artykufu 10 prawa, z dnia 15 paździer- 
nika 1827 roku, komitet specyslny został miano- 
wany do roztrząśnienia oskarżenia. Komitet ten 
składa się z PP. Vasconcello , Limpo de Albreu 


i Paula è Souza. 


mian wniesionych przez senat w prąwie budżetu 
dochodow i wydatkow, wysłała, stosownie do ar- 
tykułu 01 konstytucyi, deputscyą do tego zgro- 
madzenis, w celu wezwania obu izb do połączenia 


się. Senat mocno był zdziwiony, otrzymawszy tę' 


wiadomość; przyiął iednakże deputacyą ze zwy* 


czsynemi ceremoniami, ipo iey oddaleniu się za=« ` 


mienił się w komitet sekretny, po ©zóm wspomnio- 
ne odmiany odesłane znowu zostały do izby -de= 
putowanych dła wzięcia ich pod rozwagę. Izba 
po źwawych rozprawach postanowiła nie odsyłać 
tych odmian do senatu, |ecz' wezwać koniecznie 
do połączenia sięsoba izb, dłs roztrząsahia ich na 
powszechnóm zgromadzeniu. Połączenie się tona- 
stąpiło dziś o godzinie dzieśiątey źrana ,<i posie- 
dzenie zamknęło się aż © godzinie drugiey po 
południu. Niewiadomo ieszcze o skutkach ich na- 
rad. (J.d.S.P.) de ; ; 


, Pd 
WiapoMoścr RozZmAITR. 

W ciągu roku 182g, umarła w Londynia 
720 dzieci z ospy; 8 4075 ią zaszczepiońo. Le- 
karze wyznaczeni przez towarzystwo szczepienia 
ospy do wakcynowania iey w stolicy, wykonali 
15,107 operscyi w Londynie, iakoteż w okolicach 

w' ciągu tegoż rogo. x ` : 
+ Ostatnie wiadomości urzędowe otrzyma- 
ne z Fernando Po Bos rę do dnia 17 listopa- 
de. Stan zdrowia osady w ciągu ostatniey pory 
roku był dosyć zaspakajajiącym. Grunt wyspy 
iest wyborny i*może być uprawiany z pomyśl- 
nym skutkiem, ale niepewność: czy zakład ten u* 
trzyma się, iet zawwadą w postępie tey osady, ia- 

kiego należałoby się w niey spodziewać. 

{ — Listy z Kalkuty donoszą, iż w pewnóm 


mieyscu; leżącóm o 72 mile angielskie na wschód 


rzeki Zadus, a © 50; do to mil na zachód od Ay- 
daspes, pod 550 48! szerokości półaocney, a 73° 
15* długości wsęhodniey, pod faadamentami stare* 
go iskiegoś gmachu; architektury bsrdzioy grec- 
kiey,uiż indyyskiey, znaleziono więcey 50 fneda* 
lów po większey części miedzianych , oraz kilka 
złotych i srebrnych, iakoteż pierścienie, naczynia 
z jakiemiś płynami i t. d. ` (J.da. S.P), ` 


DODATEK 
1 


— Izba deputowanych, nie przyiąwszy od- 


~ 


l 


DODATEK. DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 21: 


Wilna, dnia 18 Lutego-0. s. 1851 roky, 


: Ogłoszenie. 

1 Od Litewsko- Wileńskiego Gubernialne- 
go Rządu ninieyszóm ogłasza się: iż stosownie 
do przedpisania P. Cywilnego Guberńatora na 
skutek kommunikacyi Komissyi Ryzkiego Ko- 
missoryackiego Depo nastałego, wzywają się ży» 
czący do targow na dostawę dla Szawelskiego 
i Kowieńskiego woyskowo-ozasowych szpitalów 
różnych do pożywienia słażących traunkowyoh 
i stałych zapasow i materyałow z tém, iżby 
oni przybywali na takowe targi do Wileńskiey 
Izby Skarbowey na terminy: pierwszy 11, dra- 
gi 12 i trzeci ostateczny 15 dnia następują- 
cego móa niarca: Lutego Y4 dnia 1831 roku. 

: Assesor Jozef Szulc. 
Sekretarz Kowalenok; 
Przedaż publiczna. 
2 Litewsko - Wileńska Tzba Powszechney 


Opieki ninięyszćm ogłasza: iż w niey będzie 


się przedawać z aukcyynego targu oddany na 
ewikcyą za uchybieniem terminu murowany 
dwupiętrowy dom Wileńskiego obywatela Ja- 
pa Gotliba Zeydlera, położony w mieście Wil- 
nie na Rudnickiey ulioy pod Nrem 290 do 
czego naznaczone są terminy do targów: pierw- 
szy 24, drugi 27, i trzeci ostateczny 29 dnia 
miesiąca kwietnia teraźnieyszego 1851 roku. 
yczący kupić ten dom, zechcą przybyć do 
Izby Powsżechney Opieki oznaczonych dni w 
czasio posiedzeń i widzieć w njey przedęjące- 
go się domu inwentarz z ocenką. Stycznia 50 
dnia 1850 roku. (152) 
~ Henpenemnsrii Haem Ilemp» Kaejicm». 
Cexpemapr Hean» Conxnmazx. 


sA Podrad. 
1 Od Litewsko- Grodzieńskiego Gubernial- 


Fa nego Rządu ogłasza się: iż na pobudowanie 


w mieście Nowogródku nowych pożarnych in- 


_gtrumentów , stayni dla koni, przy tychże in- 


stramentach, bydź powinvych, nowych mostów 
na ulicach: Zydowskiey, Słonimskiey, Walew- 


"skięy, Kowalskiey i Seniczyckiey; także , na 


Oczyszczenie rynku; kominów i innych mieyse 
w Nowogródzkim mieskim Komitecie, odby- 
wać się będą targi 27 tego mca februaryi z 
przetargiem; przeto życzący podiąć się takowego 
pobudowania, zechcą się jawić na wyż wymie- 
niony termin do iktero Nowogródzkiego Ko- 
mitetu z-prawnemi-ewikoyami februaryi g d. 
a83a roku, Sekretarz Józef Eysymont. 


Licytacya. 


2 Rada Mieyska Wileńska , potrzebuiąc 


: dla Kómmendy Policyi tegoż miasta, płótna fłam- 


skiego około 600, `na koszule około 5,500, i 


dla podkładki około 5,600, oraz sukna szare- 


'go około 1,100, i kolorowego %o, a taśmy żół- 
tey więcey 80 arszynow; niemniey do 260 ko- 
zyrek do czapek, i 500 par bótow ; odbywać 
będzie w Izbie swoiey na ratuszu licytacyę w 
dniach: 19, 20, 25 i przetarg dnia 24 teraźn. 
mca februaryi; na iakową zaprasza mogących 


takowe artykuły dostarczyć. Datt d. 14 februż 
aryi 1851 rókn. 
Michał Jurewicz R. M. W. 
Pismowodca Marcin Pozlewioz, 


3 Od Podolskiey lęby Powszechney O: 
pieki ninieyszćm ogłasza się; iż na przedaź 
oddanego na ewikcyą za uchybieniem ter- 
minu maiątku obywatela Augustyna Dzierż- 
ka Mohulewskiego powiatu we wsi Kotiuża- 
nach, ze sta męzkiey płci dusz włościan pro- 
porcyą ziemi i innych dogodności składaiq- 
cego się, dla zaspokolenia długu za pożycz- 
ką iego 20,000. rubli assygnacyami , oprócz 
procentow tey izbie należącego się, nazna- 
czone terminy pierwszy 0, drugi ógo, t 
trzeci ostateczny dnia 10 mca marca tera- 
źnieyszego 1851 roku; życzący kupić zechoą 
przybydź do Podolskiey Tuby Powszechney, 
Opieki na tych terminach zrana na 77 go- 
dzinę, gdzie będą objawione inwentarz i us 
mowa., _ Sekretarz Czarnucki. 


Lokacya młodzi szkolney. 

2 Jeżeli kto z młodzieży zechce do Miż 
tawskiego Gymnazynm uczęszczać , to ja teraz, 
rownie, jak i przedtćw, obiecuję. onych za ta- 
nią cenę w peusyi mojey utrzymywać. Mita” 
wa 25 januaryi 185» roku, Ra AA 

| Guberński Sekretarz A.C. Treuer, mieszka” 
jący na Pisarskiey ulicy w domu JPaj 
na von Offenberga. 

Wolno drukować Wileński Czasowy Po- 
licmeyster Korpusu Zandarmów Podpółkownik 
Rutkowski. 


4 


Oświadczenie, 

2 JW. Konstanty i IF. FPalery brać 
cia Ostromeccy, 5-krotnie przez gazety awi- 
zują kredytórów na zjazd, dla układu, wzglę- 
dem długów , po $. p. ich oycu Kasprze O- 
stromeckim. Takowe wezwania każą rozu- 
mieć; za troskliwość na uspokojenie wierzyz 
cieli. Jako kredytor, odpowiadam, JIF IF. 
Ostromeccy, wzięli po oycu majątku na pót- 
tora miliona złotych , długów zaś nić ma 
Ściey częsci. Z. tak znaczney massy, intra= 
ty z roku 1829 obrócili na swoją korzyść, 
niezapłaciwszy kredytórom procentów; przez 
ię chybną nieakuratność, naraziwszy się na 
poisk procentów i kapitałów , głoszą w ga- 
zetidch: ,„ że obarczeni poszukiwaniem kapi- 
„tałów , nieznaydują raiunku, jak w ukła» 
„dzie ż kredytorami” (którym każą przy= 
jąć swoje postanowienie). Przytćm gagra- 
Żają oddaniem funduszów pod rozdział, eic. 
Kto ma długi, ten nić ma 'swojey własno- 
Ści, zacóż JIFFY. Ostromeccy zapomniawszy 
o tey. prawdzie , cały zysk z intrat 1629 r, 
obęóciwszy na swoją korzyść; niepłacili pro- 
centu kredytorom , którzy los swóy poruczyli 
z ufnością ich oycowi? zacóż , gdy fortuna 
oyta tak wysoce jest dostateczną, -nie za- 
czynają układu, od opłacania prawnych pro- 
centów; ale całą troskliwość wylewając w 


z 


awizacydch, każą wierzyć, że są attakowa- 
ni przez wierzycieli, gdy ci byliby spokoy- 
ni, gdyby debitorowie rządząc się dobrze, 
opłacali procenta ? Exdywizya zapewne jest 
boleśnym „razem dla kredytorów, ale raczą 
wiedzieć JTPTY..Ostromeccy, że Brdywizya 
nie może bydź inna jak docześna , że żadne 
stosunki od docześney nie uchronią, i że spra- 
wiedliwość Sądu, zacznie od. rozdziału nay- 
lepszych majątków , jak są. Iwaszkiewicze, 
znassę zaś mniey dobrych, zostawi dziedzi- 
com, a tak kredytorowie nie zbędą się, byle 
się zbyć mieli, ale wedle prawa i sprawie- 
dliwości. „Że zaś słuszność kredytorów, nie= 
oddała się od układów , oświadczam , że 
przystąpiemy, jeśli bracia Ostromeccy opła- 
cą procenta , z ogromnych intrat 1829 roku 


zabranych, z zapomnieniem na kredytorów. 


j „Symeon Piotrowski. 
Roku 1850 grudnia 23 po rezolucji Sq- 
du Grodzkiegó « itu Nowogródzkiego, na pò- 
daną prośbę zaszłey, stawając osobiście przed 
aktami tegoź E wę FE. Symeon Piotrowski, 


. powyższe oświadczenie do akt podał; o czćm 


`~ 


jak równie, że też oświadczenie , stosownie 
do prośby wzmienioney , może bydź umie- 
szczone w gazecie Kuryera Litewskiego, po- 
świadcza się za należytym podpisem i przy- 
łożeniem urzędowey pieczęci. (248) 
Józef Siemiradzki Pisarz Grodz. Nowogr. 


Sady Kadywizorskie. 
'2 Sąd Taxatorsko- Exdywizorski, dekretem ` 
remissyynym Sądn Głgo 2go Departamentu Ga- 
ernii Litsko-Grodzieńskiey: datly 14 gbra 1850 


Eo y ) . 
roku, przeznaczony na usa tysfakcyonowanie kre- ć 


dytorow, WW.WWch Tomasza Szambelana i Igaa- 
cego b. Prezydenta Grodzkiego Grodzien. Po=/ 
Titalskich w dniu 14 teraźnieyszego miesiąca 
ianuaryi do oddanego pod exdywizyą maiątku 
Milkowszczyzny w Powiecie Grodzieńskim le- 


żącego zebrawszy się po nakazania do Kancel- _: 


laryi Sądu swoiego na dzień 28 apryla t.t: 
komportacyi papierow, i pó ułatwienia wszy- 
stkich pierwszemu zjazdowi właściwyca czyn- 
ności, na powtórne swoie zebranie się dla o- 
statecznego całey sprawy rozsądzenia dzień 1% 
maia t; r. zadeterminował ; na iakowy termin 
aby wszyscy kredytorowie WW. Tomesza: il- 
guaóego Politalskich z dowodami ioh preten- 
sye. usprawiedliwiaiącómi pod upadkiem i a- 
missyą takowychże pretensyow stawali, wzywa, 
Datt w Milkowszczyznie roku 1851 moa jaan- 
aryi 17 dnia: | JL 
Romuald Dankiewicz b. Sędzia Gran. Gu- 
ber. Grodzieu. Exdywizor. . R 
„Ludwik Skinder Sędzia 'Gram Apel. Gn- 
her. Grodzień. Exdywizor. BARK ' 
~ Jan Baranowski Deputat wywodøwy Gu- 
bernii Grodzieńskiey Exdywizor i Kawaler. 
©. Jan Nielubowicz Regent Sądu Głgo. 


| (e Sąd Taxatorsko-Exdywizorski na satys= 
fąkcyą wierzycieli zeszłych Stanisława i Ada- 
ma Korsaków , przez wyrok remissyyny Sądu 
Głównego Wileńskiego 280 Departamentu prze- 
anaczony , na dnia 6 idącego miesiąca lutego 


DozwaLĄ SIĘ DRUKOWAĆ. 


głasza: Zoku 1851 febr. 9 


roku 1851-:đdo maiętności Woydaciszek przy- 
bywszy, iako w terminie z obwieszczenia wy- 
padaiącego, załatwiaiąc czynność Sądu pierw- 
szozjazdowego, nakazał pomiarę gruutow i na- 
znaczywszy administracyą , ndecydował kom- 
portacyą wszelkich papierow do Kancellarył 
Sądu Ziemskiego Wileńskiego, za niedziel ezte- 
ry od daty dzisieyszey z sześciotygodniową per- 
systencyą, i termin ostateczny oczywistey roz 
prawy na dzień 16 następnego września tera 
śnieyszego 1851 roku przeznaczył, w którym 
terminie ażeby strony interessowane, ze wszel= 
ką gotowością, i dowodamiich preteusyg uspra- > 
wiedliwiającemi iawili się, pod upadkiem rze- 
czy zastrzega. Datt 1851 roku lutego 7 dnia. 
- Prezyduiący Exdywizor Ziem. Wileń. Sę- 
dzia Cezary. Wiłeyko. ch 
Ignacy Lubicz Zakrzewski Pisarz Ziemski 
Ptu Oszm. — . l ; 
Piotr Niewiadomski Pisarz Ziemski Zawi- 

leyski i Exdywizor. 

_ Regent: Bartoszewicz, 


5 Sąd Eadywizorski massy zeszłego Joas 
chima Narbutta b. Prezydenta Grodz. Pitu, 
Lidz. stosownie do żądania stron w termi- 
nie z powtórnego odkładu d. 4 febr. do mia- 
sta FKilna przybył, gdzie oczekuiąc do dnia 
9 tegoź msca, gdy strony do ostateczney roz- 
prawy nie stanęły; przeto na tęż sprawę Sąd 
Ł£cdywizorski dzień 16 marca teraźnieysze- 
go 1831 przeznacza w takowym terminie, ifa 
by strony sub amissio.e. rei z dowódami sta- 
wały, o tém przez gazetę Kuryera Litt. o- 

dnia. $ 
} A “Ziem. JKileń. Pisarz i Bædywizor Jan 
zyź. 

í Pisary Grodzki Milen., i Ladywizor Sta- 
nisław Kiettczewski. BĘ 

Pisarz Grodzki Trocki i Exrdywizor 
Adam Kijuć. > 
+1. Regent Józef Ossoliński, 

I Pezwanżće. 

5 Zeszły Daniel Ciożkiewicz Regent Sub- 
gelliow Pita Upitskiego , .w roka idącym 7bra 
29 sporządzonym, a tegoż miesiąca d. 50 na 
Sądzie Grodz, Wileń, przyznanym dokamen- 
tem} przeznaczając dożywocie ogóluego mają” 
tku dla trzech synów moich, między dalszemi 
do etekncyi , mojey poraczonemi warunkami, 
pomieścił do opłaty różne onera, leoz gdy nad 
wymienienie jego odkrywają się dalsze dłogj. 
Przez ninieysze więc wzywam JWW. Kredy- 


torów tegoż Ciołkiewicza, aby ną następvych 


Wileńskich Kontraktach raczyli mnie komma- 
nikować dowody swoich należności, celem skn- 
tecznego układu. 'Takowe wezwanie, jako E- 
xekutor podpisuję Józef Komar -b, Prezes Da- 
pariamenta: 5 (258) 

| Przedaż. żę 
0.6 W xięgarni Józefa Zawadzkiego. w Wils- 
nie przy ulicy Zamkowey,iest do przedania ng» 
wy pan aliou, mechaniki angielsko wiedeńskiey 
gdzie o cenie dowiedzieć się można. 

- Poliomeyster Podpółkownik Rutkowski, . 


, Drukarnia A. Marcinowskiego. 


Wilno. 1851. d. 18 Lutego, 
Cenzor Leon Borowski. 


